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Kotlina Sandomierska 



Kotlina Sandomierska 
 i Puszcza Sandomierska 

Puszcza Sandomierska to przede 
wszystkim termin geograficzny, ale i 
historyczny funkcjonujący od XVI w. 
jako określenie lasów należących do 
starostwa sandomierskiego. Jest 
częścią największego makroregionu 
tej części Polski, czyli Kotliny 
Sandomierskiej, położoną w jej 
północnej części. 

Granice Puszczy od północnego 
wschodu: 

• historycznie, Józef Półdwiartek 
uważał San za rzekę wewnętrzną 
Puszczy (z Tanwią); 

• geograficznie, Jerzy Kondracki 
wskazuje, że granicą Puszczy 
Sandomierskiej był próg Roztocza. 

 



Granice regionu etnograficznego 

Granice regionu etnograficznego Lasowiaków są przedmiotem dyskusji, 
niemniej przeważa koncepcja, że sięgał on na wschodzie aż poza granice 
dzisiejszego województwa lubelskiego. Zdaniem Franciszka Kotuli, który 
zapisał swoje uwagi w publikacji Z Sandomierskiej Puszczy, obejmował on 
obszar „na zachodzie od doliny Wisłoki i Wisły, na południu od koryta 
Prawisły (dawniejszej Rynny Podkarpackiej), na północnym wschodzie 
dochodząc do takich miast czy miasteczek jak Zaklików, Janów, Frampol czy 
Biłgoraj”. W innym miejscu ww. książki zaznaczył, że nie zajął się w niej 
całością tego obszaru: „Lasowiacy mieszkają nie tylko w widłach Wisły i Sanu, 
ale i szeroko na prawym brzegu tej drugiej rzeki. Na tym jednak miejscu nie 
będę zajmował się Sandomierską Puszczą jako całością. *…+ Terenem mojej 
wędrówki *…+ będzie jedynie częśd Puszczy, ujętej widłami Wisły z Wisłoką i 
Sanu, a więc jakby trójkąta, którego podstawę stanowi koryto Prawisły, gdzie 
płynie dziś dolny Wisłok, Czarna i Wielopolanka”.  

 



Granice Lasowiaków 

Granice tej grupy etnograficznej w części uszczegółowił Roman 
Reinfuss, określając je na podstawie przeprowadzonych badao zasięgu 
występowania stroju ludowego. Jego zdaniem obejmowały one od 
północy miejscowości leżące na prawym brzegu Sanu: Rzeczycę Długą, 
Brandwicę, poprzez Pławo po Wierzawice i Majdan Sieniawski, Biłgoraj i 
Tarnogród na wschodzie. Na południu, na granicy z Rzeszowiakami 
obszar Lasowiaków przebiega przez wsie Widełka, Poręby Kupieoskie i 
Bukowiec (te miejscowości zaliczył jako „lasowiackie”).  



Mezoregiony północnej części 
Kotliny Sandomierskiej 

Puszcza 
Sandomierska jest 
położona w 
obszarze 
zróżnicowanym 
geograficznie. Jej 
południową częśd 
zajmuje 
wyniesiony 
Płaskowyż 
Kolbuszowski. 
Północną – 
Równina 
Tarnobrzeska. 



Sieć rzeczna 

Sied wodna jest tu bogata i mocno 
zróżnicowana.  

W południowej części, na Płaskowyżu 
Kolbuszowskim znajdują się źródła 
wielu potoków i rzek Puszczy ( z 
największymi Łęgiem i Trześniówką). 

W jej północnej części, na Równinie 
Tarnobrzeskiej, rzeki te rozlewały się 
tworząc często bagna i mokradła o 
dużym areale. Były one 
charakterystyczne dla tych terenów, a 
zwłaszcza dla obrzeży Puszczy. 

Mapa Miega (ok. 1870 r.) odnotowuje 
liczne tereny podmokłe i zabagnione 
na wschód od Rozwadowa, na 
południe od Niska czy wzdłuż koryta 
Trześniówki. 



Gleby 
Fragment mapy przedstawia  warunki 
do uprawy roli, jakie panowały na 
omawianym terenie, opracowane   z  
uwzględnieniem gleb, rzeźby terenu, 
klimatu i stosunków wodnych 
(przedstawione w skali 100 punktowej) 
 
W północnej części Puszczy występują 
gleby bielicowe i rdzawe wytworzone z 
luźnych piasków. 
Środkową i południową częśd 
pokrywają gleby bielicowe i rdzawe 
wytworzone z piasków słabo 
gliniastych i gliniastych, z wyspami gleb 
płowych. 
Doliny Wisły i Sanu pokrywają mady, a 
dolinę Wisłoka gleby płowe i brunatne. 
Ogólnie należy przyjąd, że ¾ 
powierzchni zajmują gleby słabo 
urodzajne. 



Gleby w Puszczy  
(stan dzisiejszy) 



Początki osadnictwa 

Początki zainteresowania ludzi tymi terenami sięgają czasów 
prehistorycznych. Świadczą o tym znaleziska archeologiczne, które 
jednoznacznie potwierdzają obecnośd człowieka na nich już od czasów 
paleolitycznych (ok. IX tysiąclecie p.n.e.) Ludzie żyjący w tej epoce, a także w 
następnej – mezolicie, byli łowcami wędrującymi w poszukiwaniu zwierzyny 
(początkowo reniferów, a w momencie ocieplania się klimatu, gdy renifery 
odeszły na północ, także dzików, jeleni czy turów), na którą polowali i w ten 
sposób zdobywali pożywienie. Dzięki łowiectwu zdobywano także skóry 
zwierzęce na ubrania oraz rogi i kości, z których wykonywano potrzebne 
narzędzia. Powszechne było także zbieractwo i rybołówstwo. Ówcześni ludzie 
nie trudnili się rolnictwem, nie zakładali stałych osad mieszkalnych, jedynie 
tymczasowe obozowiska. Takie znaleziska były (i są) dokonywane na całym 
obszarze dawnej Puszczy Sandomierskiej. Artefakty archeologiczne z terenów 
puszczaoskich są datowane na wszystkie epoki dziejów człowieka, począwszy 
od paleolitu po średniowiecze i czasy nowożytne. 

 



Początki osadnictwa 

Dopiero ludzie żyjący w epoce neolitu (od 1. poł. VI do poł. III tysiąclecia 
p.n.e.) zaczęli osiedlad się na stałe, zakładad osady, trudnid się rolnictwem i 
hodowlą. Takie ślady dawnych osad przetrwały do dziś i dlatego też dzięki 
badaniom archeologicznym można stwierdzid gdzie i kiedy ludzie osiedlali się 
na terenie Puszczy Sandomierskiej. Z czasów epoki brązu pozostały dośd 
liczne osady i cmentarzyska tzw. kultury tarnobrzeskiej. Badania 
wykopaliskowe z okresu wpływów rzymskich i wczesnego średniowiecza 
potwierdzają, że był to teren dośd gęsto zaludniony, pokryty siecią 
pojedynczych, niewielkich osad, które pozostawały w ścisłym związku z 
brzegami dolin rzecznych oraz pasmami wzniesieo i w ich bezpośrednim 
sąsiedztwie. Były one najbardziej korzystnymi terenami dla ówczesnych 
osadników. Mowa tu w szczególności o dużych rzekach opływających 
puszczę: Wiśle i Sanie, ale także i ich dopływach. Szczególnie przy ich 
brzegach już od czasów neolitu zaczęło rozwijad się osadnictwo. Natomiast 
całe potężne połacie lasów przez całe wieki pozostawały osadniczą pustką.  



Stanowiska archeologiczne i wczesnośredniowieczne grodziska w 
obecnych granicach Polski 



Lasowiacy 

Osadnicy z Puszczy Sandomierskiej, przez wieki stopniowo zasiedlający 
ten obszar (m.in. emigranci z przeludnionego Mazowsza, jeocy wojenni, 
zbiegowie uciekający przez wyrokami sądowymi) stworzyli osobliwy 
konglomerat – grupę ludzką, która sama siebie nazwała Lasowiakami 
(Lesiakami) tzn. ludźmi lasu, z ruska nawet Lisowiakami. Nazwę tę w 
publikacjach prawdopodobnie jako pierwszy użył działacz społeczny – 
ksiądz Wojciech Michna. Dał on również jako jeden z pierwszych ogólną 
charakterystykę regionu lasowiackiego, w jego kształcie z pocz. XIX w.:  



Lasowiacy według ks. W. Michny  

„Lud sam, w puszczy sandomierskiej osiadły, w pasie środkowym, jest nam dowodem żywym, że jego 

dziadkowie stali opornie najdłużej przy starej wierze. Nigdzie nie znalazłem tyle zabobonów, przesądów, czarów 

itd. jak tutaj, między ludem, a te gusła wszystkie przechowuje lud z taką wiarą, jakby one były nakazane ongi 

przez księży, jakby były od Kościoła podane. Nigdzie nie znalazłem między ludem takiej spotęgowanej wiary w 

Kościoła naukę jak tutaj. Ksiądz porządny i do ludu przywiązany jest tu bożyszczem ludowym i ma głos na 

okolicę. Niestety! Nigdzie nie znalazłem takiej ochoty do włóczenia się po odpustach jak tu, u ludu. Można 

powiedzieć, że Mazur z puszczy to włóczęga odpustowy, ot, żyłka tradycyjna po pradziadach, którzy włóczyli się 

od Gorzyc i Górnego co rok kilka razy z ofiarami dla bożków. […] Mało gdzie znalazłem takie czerstwe zdrowie 

i wytrzymałość na wszystkie powietrza zmiany jak u Lasowiaków – tak bowiem nazywamy lud z puszczy naszej 

– stąd też idzie, że Mazur z puszczy jest najlepszym, bo najwytrzymalszym żołnierzem. Dlatego to dostał mu się 

przydomek «Mazur spod ciemnej gwiazdy»! Typ ludu z puszczy tchnie jeszcze prostaczością, prozą i cynizmem, 

tak w mowie, jak i w życiu. Kto by z wielkiego miasta przysłuchał się rozmowom żartobliwym, śpiewkom i 

kłótniom tego ludu, zatkałby sobie uszy przed obrazami i zwrotami tej mowy, poziomej, nieokrzesanej, surowej, 

a tak bogatej w porównania, przenośnie, przypowieści i poetyczne gadki. Najprawdziwsze przysłowia i prawdy 

życia, że w żadnej księdze mędrców świata nie ma śladu najmniejszego. […] U Lasowiaków ani znać cywilizacji 

światowej, to wszystko w pieluchach i czeka oświaty”. 



Lasowiacy 

Od czasu zastosowania terminu Lasowiak przez ks. Michnę nazwa 
przyjęła się i została wprowadzona do etnografii przez Jana Stanisława 
Bystronia, który nazwał tę grupę „produktem kolonizacji leśnej”, i 
zaliczył ją do grup leśnych, a także przez Adama Fischera, który 
zanotował: „Lasowiakami albo Grębowiakami nazywa się ludnośd 
osiadłą między Wisłą a dolnym Sanem po Leżajsk i Mielec”. Oprócz nich 
wymienia: Borowiaków, Leśniaków, Mazurów Wieleoskich, Lasaków, 
Kurpiów i Poborzan. 



Zasięg Lasowiaków 



Karczunki  
Jeszcze w latach 80-tych XIX w. lasy 
zajmowały 41,5% powiatu 
niżaoskiego i ok. 34% powiatu 
tarnobrzeskiego. Przy słabych 
glebach i prymitywnej gospodarce 
rolnej karczunki lasu stały się niemal 
niezbędne dla ubogich mieszkaoców 
Puszczy. Stały się też często 
przekleostwem omawianych ziem. 

Emil Hołowkiewicz, galicyjski leśnik, 
tak opisuje chłopa puszczaoskiego z 
niżu: „*…+ tępienie lasu i karczunek 
to jego ideały; gleba nie wchodzi tu 
w rachunek byle rok, dwa wydała 
jaki taki plon żyta, a potem… może 
sobie leżed pustynią…” 

Wylesienia stały się poważnym 
problemem na terenach 
wydmowych. W XIX w. pojawiają się 
wzmianki o całych miejscowościach 
zasypywanych przez piaski. 
Hołowkiewicz pisze dalej:  

 

„Najrozleglejsze wydmy rozsiadły się 
*…+ w powiatach Nisko, Tarnobrzeg, 
Dąbrowa, Mielec, Kolbuszowa. *…+ 
Mógłbym naliczyd wiele gmin gdzie 
domy po dach piachem zasypane”. 

I tak w Żupawie (Tarnobrzeskie) i 
Domostawie (Niżaoskie) 
przemieszczające się wydmy 
wymusiły przenosiny całych 
gospodarstw. 

Według obliczeo Hołowkiewicza w 2 
poł. XIX w. w powiatach niżaoskim i 
tarnobrzeskim obszar zajmowany 
przez wydmy wynosił 3134 ha, 
obszar o zaawansowanym 
zawydmianiu  2338 ha, pozostawało 
jeszcze ok. 3402 ha ziemi jeszcze 
uprawianej, ale na której już 
rozpoczął się proces zawydmiania.  



Drzewostan puszczy 



Komunikacja 

Oskar Kolberg zauważa w jednym ze swoich listów (DWOK, T. 48), że: 

 „*…+ trzy miasteczka Kolbuszowa, Majdan i Dzików są jakoby od reszty 
świata odcięte dla braku dróg, które by ożywiły ruch i handel od 
Rzeszowa, Głogowa ku Wiśle i urodzajnej nadwiślaoskiej okolicy.” 

i dalej: 

„Tymczasem brodzimy głęboko w piaskach, to znów lgniemy w iłach, aż 
bydlęta topią się w błocie *…+”. 

Dlatego jednym z głównych szlaków komunikacyjnych stały się spławne 
rzeki. 

 



Komunikacja 

 



Rzeki w Puszczy 

Łęg 

Przyrwa 



Rzeki Puszczy 



Olsy 



Puszcza dzisiaj 



Jagody 



Zbieractwo 



Rapsicerka 


